DANUTA   SIRY

PSP  BISKUPICE

  


Kabaret  „Zwariowana  szkoła”

Scenariusz można przedstawić z okazji DEN.

Osoby :
Uczniowie  ( 6 )

Nauczyciele  ( 4 )

Narrator   1

Sprzątaczka  1

Sprzątaczka  2

Narrator  2 

Scenografia

Ławka szkolna, dwa krzesła, biurko. Na biurku dziennik lekcyjny

Propozycje  kostiumów :
Uczniowie – ubrani jak dawniej wieśniacy : dziewczyny długie spódnice, 

na głowach chustki, 

Nauczyciele – szerokie krawaty lub korale,

Sprzątaczki – z miotłami i telefonami komórkowymi.

SCENA  I

Wszyscy wbiegają i śpiewają piosenkę. Nazwy miejscowości można zmienić   i zastąpić tą w której znajduje się szkoła.

Piosenka  1 
„Nieźle w Warszawie nieźle w Krakowie 

Ale najlepiej u nas w Kopydłowie” ( 2 x )  

( przytupują nogami )

Uczeń  1 – Czy tu chodzą dzieci do szkoły ?


         Posłuchajcie co robią na lekcjach.

Piosenka  2  ( na melodię „Siekiera, motyka ...”)

   I
Na matemie każdy milczy


Bo apetyt rośnie wilczy


Na religii każdy śpi


No i teraz głupio ci.

 II
Na polaju każdy aktor


Choć zdolności nie ma wcale


Na wuefie skakac chce


I marchewki sobie je

III
Ratuj przyrodę kto przeżyje 


To akwarium też umyje


To historia matką będzie 


I na sztuce pracę przędzie

 IV
Tu porządek widać w koło

No i w szkole jest wesoło

Edukacja, Edukacja

Dziś jej święto więc jej cześć.

_________________ 

„Nieźle w Warszawie ... ( 2 x )

( część osób schodzi na bok )

SCENA   II 

Narrator 1 – Na lekcji plastyki pani pyta Kasię :

Nauczyciel 1 – Kasiu, czemu twoja żyrafa jest zielona ?

Uczeń 2 – Bo to żyrafa zadrzewiona.

Nauczyciel 1 – A czemu wrona ma na rysunku dzioby dwa ?

Uczeń 2 – Bo ona kracze : „kra, kra”.

Nauczyciel 1 – A gdzie narysowałaś dzieci ?

Uczeń 2 – Nigdzie, poszły sprzątać świat.

(wszyscy śpiewają)

„Nieźle w Warszawie ...” ( 2 x )

SCENA  III 

Nauczyciel 2 – Proszę przeczytać z podziałem na role  rozmowę



     liryczną bociana z żabą .

Uczeń 3 – Powiedz mi jak mnie kochasz !

Uczeń 4 – Powiem.

Uczeń 3 – Więc ?

Uczeń 4 – Kocham cię.

Uczeń 3 – Mów dalej mój bocianie królewiczu.

Uczeń 4 – Kocham cię gdy jesteś rozrechotana.

Uczeń 3 – A kiedy najbardziej ?

Uczeń 4 – Właśnie teraz (klęka). Daj się schrupać na śniadanie moje 


        ty zielone kochanie.

Piosenka  3 ( na melodię „Płonie ognisko ...”)

    I

Ściągam ciuchy i w strój swój wskakuję 



Bo wuefu nadszedł czas



Myślę, że chyba zaraz zwariuję 



wuefiści zmęczą nas.


  II 

Skok przez skrzynię mam opanowany



jeszcze kozioł czeka mnie



Jestem blady i zestresowany



Kozioł wygrał a ja nie.

SCENA  IV

Nauczyciel 3 – Proszę mi powiedzieć czego miałeś się nauczyć



     na lekcję przyrody ?

Uczeń 5 – Silne wiatry wyrwały mi z głowy wszystkie informacje.


        Naprawdę.

Nauczyciel 3 – Dobrze. To jak nazywamy te wiatry ?

Uczeń 5 – Nie mogę powiedzieć, bo mi w gardle zaschło.

SCENKA  V ( uczeń udaje, że liczy żebra)

Nauczyciel 4 – Dziecko, na biologii nie wolno ściągać.

Uczeń 6 – Ja nie ściągam, tylko liczę swoje żebra.

__________________ 

„ Nieźle w Warszawie ...” ( 2 x )

SCENA  VI 

Na podłodze leżą dwie sprzątaczki w odległości trzech kroków, ćwiczą 

i rozmawiają przez komórki.

Narrator 2 – Było już o nauczycielach, czas na nasz personel.

Sprzątaczka 1 – Cesia zlakalyzuj się. Gdzie jesteś ?



        Sprawdzam teren.

Sprzątaczka 2 – A w sali gimnastycznej – uch, cha !

Sprzątaczka 1 – A co ty tam tak harujesz. Jutro szczeniaki 



        znowu napaprają.

Sprzątaczka 2 – Wiem, wiem. Nie jestem taka głupia.



        Haruję ale na hantelach !

Sprzątaczka 1 – Zgłupiałaś !

Sprzątaczka  2 – A co, jak nie chcą płacić nadgodzin to se poćwicze

 

         za darmo. To i figury nabiore, jak ta Figura z telewizora.

Sprzątaczka  1 – Uwaga Cesia ! Ewakułuj się, dyrka idzie !  

(uciekają ze sceny)

____________________ 

„Nieźle w Warszawie ...” ( 2 x )

( Na koniec wszyscy śpiewają i kłaniają się zebranej publiczności )

